
2003
Amatorzy i filmówka
2003-02-25, ostatnia aktualizacja 2003-02-25 19:54 

I Opolski Festiwal Filmów Amatorskich "Opolskie Lamy 2003" odbędzie się 13 marca w 
Miejskim Ośrodku Kultury. 

Jego organizatorem jest Towarzystwo Alternatywnego Kształcenia, a zajmujący się 
kręceniem filmów amatorskich mogą wysyłać swoje prace na adres szkoły do 8 marca. Imprezą 
towarzyszącą jest przegląd etiud filmowych studentów szkoły filmowej w Katowicach oraz dyskusja 
panelowa. - Festiwal ma zintegrować młodych ludzi kręcących filmy i być może zaowocuje ich 
współpracą nad ciekawymi projektami - mówi Rafał Mościcki, organizator imprezy. 

Nagroda, którą będzie statuetka Opolskiej Lamy (jest już jej projekt), zostanie przyznana przez 
publiczność i jury, ale kto w nim będzie zasiadał, nie jest jeszcze wiadome.

Szczegóły konkursu i formularz zgłoszeniowy dostępny jest na stronie: www.opolskielamy.prv.pl

Festiwal filmowy. Złote Lamy
2003-03-06, ostatnia aktualizacja 2003-03-06 16:40 

W swoim założeniu impreza ma na celu zjednoczyć lokalne środowisko filmowe. Jej 
organizatorem jest Towarzystwo Alternatywnego Kształcenia. 

- Zdecydowaliśmy się na wykorzystanie wizerunku lamy ponieważ jest to sympatyczne zwierzątko. 
Nie ma w tym żadnych podtekstów - mówi Rafał Mościcki, organizator festiwalu. W jury zasiądą: 
Jens Adam, asystent do spraw kultury z Jugend Forum Młodych, Wenezuelczyk Hugo Rivera 
student katowickiej filmówki oraz Jurek Maciek, szefem kina Studio przy MDK w Opolu. Reszta 
składu będzie uzupełniona. 

Festiwal rozpoczyna się o godz. 18. Oceniane filmy będą konkurować o nagrodę publiczności oraz 
główne wyróżnienie festiwalu Złotą Lamę. Po konkursie odbędzie się przegląd filmów z katowickiej 
szkoły filmowej. Na koniec organizatorzy przewidzieli sound system.

Opolskie Lamy 2003, sala kameralna MOK, czwartek godz. 18. Wstęp: 5zł

Amatorzy kręcą filmy
2003-03-13, ostatnia aktualizacja 2003-03-13 17:56 

W czwartek w sali Miejskiego Ośrodka Kultury odbył się I Opolski Festiwal Filmów 
Amatorskich "Opolskie Lamy". 

Do konkursu zgłoszono 20 filmów autorstwa mieszkańców Opola, Kędzierzyna-Koźla i 
studentów opolskich uczelni. Oprócz konkursu odbył się również przegląd etiud studenckich ze 
Szkoły Filmowej w Katowicach. Ogłoszenie wyników zapowiedziano na późny wieczór.

http://www.opolskielamy.prv.pl/


Festiwal filmowy Opolskie Lamy 2003
2003-03-14, ostatnia aktualizacja 2003-03-14 19:48 

Opolanie Dominika Bilik i Wojciech Świątkiewicz za film "Myśl" zdobyli grand prix I 
Opolskiego Festiwalu Filmów Amatorskich "Opolskie Lamy 2003". 

Sześcioosobowe jury obejrzało 20 filmów z Opola, Kędzierzyna i innych części kraju. Oprócz 
grand prix wręczono nagrodę publiczności, którą również zdobył film "Myśl". Nagrodę dziennikarzy 
zdobył "(U)śmiech losu" autorstwa Sebastiana Twarogala z Kędzierzyna-Koźla. Natomiast obraz 
"Niedziela" Jana Bartoszka (także Kędzierzyn-Koźle) zdobył nagrodę Jugend Forum Młodych. 

Dominika Bilik jest uczennicą IV klasy III LO w Opolu. Wojtek to student I roku fizyki 
komputerowej na Uniwersytecie Opolskim. Oboje należą do grupy filmowej O 20. na rogalu. "Myśl" 
to ich pierwszy poważny projekt, wcześniejsze obrazy to jak mówią, eksperymenty. 

Dominika współpracowała w pisaniu scenariusza oraz przy reżyserce. Wojtek odpowiadał za 
zdjęcia. W tej chwili młodzi filmowcy przygotowują się do następnej, tym razem większej produkcji.

Z 500 złotych nagrody 50 złotych przeznaczyli na uczczenie swojego pierwszego filmowego 
sukcesu. Resztę młodzi artyści postanowili złożyć na konto. Pieniądze będą wykorzystywane 
jedynie na produkcję następnych filmów.

2004
Finał Opolskiej Lamy
2004-03-19, ostatnia aktualizacja 2004-03-19 20:02 

W sobotę poznamy laureatów Festiwalu Filmów Nieprofesjonalnych "Opolska Lama". 

Wybiorą ich Przemysław Wojcieszek, reżyser i scenarzysta filmowy ( "Głośniej od bomb", 
"Zabij ich wszystkich"), Grażyna Świętochowska, redaktorka "Panoptikum", doktorantka w 
Zakładzie Dramatu, Teatru i Filmu Uniwersytetu Gdańskiego, oraz Krzysztof Kornacki, 
filmoznawca, także z Uniwersytetu Gdańskiego.

Nagrody
2004-03-21, ostatnia aktualizacja 2004-03-21 19:31

Lama Grand Prix

Statuetka dla zwycięzcy Ogólnopolskiego Festiwalu Filmów Niezależnych w Opolu ma 23 cm 
wysokości i waży 35 dag. Zrobiona jest z żywicy. Wymyślił ją Jacek Pawlak, uczeń liceum 
plastycznego, laureat konkursu na projekt nagrody opolskiego festiwalu. Tak jak Wenus wyszła z 
piany, lama wychodzi z rolki filmowej, która stanowi jej podstawę.



Dlaczego lama? - To zwierzę niezwykle sympatyczne. Łódzki festiwal Camerimage ma żabę, my 
mamy lamę - odpowiadają organizatorzy opolskiej imprezy. 

Miejski Ośrodek Kultury chce się opiekować, tak jak festiwalem filmowym, także lamą z opolskiego 
zoo.

Nagroda publiczności

Nie ma tyle powagi, co Lama Grand Prix, jednak radośnie się uśmiecha. Wszelkie podobieństwo do 
ziemniaka jest przypadkowe. Jest życzliwa i pozytywnie nastawiona do świata - jak publiczność 
festiwalu. Jej ramiona są ułożone w geście poparcia i sympatii dla twórców. Projekt narodził się w 
głowie opolskiego artysty o pseudonimie "Pablo". Wykonał ją z marmuru, metalu i masy gipsowej.

2005
Zgłoszenia filmów do Opolskich Lam
2005-03-06, ostatnia aktualizacja 2005-03-06 19:31 

Rozpoczęło się przyjmowanie kandydatur do trzeciego Festiwalu Filmów Niezależnych 
"Opolskie Lamy". Zgłoszenia można pobrać ze strony festiwalu - www.opolskielamy.pl. 

Prócz wypełnionej karty trzeba oczywiście przedstawić materiał filmowy. Organizatorzy 
pozwalają wybrać spośród czterech form utrwalania zapisu: DVD, VHS, VCD i SVCD. Zalecają 
również, by obraz nie trwał więcej niż 30 minut. Zgłoszenia i filmy można składać w siedzibie 
festiwalu: Towarzystwo Alternatywnego Kształcenia TAK, ul. Barlickiego 5, do 20 marca br. Festiwal 
został zaplanowany na 15-16 kwietnia. 

2006
Nakręć film na zadany temat
2006-03-28, ostatnia aktualizacja 2006-03-28 21:42 

W sobotę Filmowy Jam, czyli przedsmak festiwalu filmowego Opolskie Lamy 

- Filmowy Jam to impreza, która polega na kręceniu filmu w grupach na zadany temat. Temat 
ogłoszony zostanie w ostatniej chwili - zapowiada Rafał Mościcki, organizator jamu. 

Zgodnie z jego zasadami długość materiału filmowego nie może przekroczyć 5 minut, nie można go 



również w jakikolwiek sposób obrabiać na komputerze. Spotkanie chętnych, którzy powinni przyjść 
z własnymi kamerami, odbędzie się w sobotę w Szkole TAK przy ulicy Barlickiego o godz. 10. 
Wtedy też ekipy zostaną podzielone i poznają tematy filmowych etiud. Na zrealizowanie 
przedsięwzięcia będą miały czas do godz. 16. Dwie godziny później rozpocznie się gala finałowa - 
pokazane zostaną wszystkie etiudki w kolejności uprzednio wylosowanej. W plebiscycie publiczności 
wyłoniona zostanie zwycięska ekipa. 

Ci, którzy chcieliby spróbować swych sił w konkursie Opolskie Lamy, powinni również się 
pospieszyć. Termin zgłoszeń upływa bowiem 31 marca. - O wynikach selekcji przedkonkursowej 
poinformujemy 10 kwietnia na stronie internetowej www.opolskielamy.pl - wyjaśnia Mościcki. 

Nowe statuetki festiwalu filmowego
2006-04-20, ostatnia aktualizacja 2006-04-20 18:27 

Wiemy już, jak będą wyglądały opolskie Lamy. Statuetki są trofeum, jakie z 
Ogólnopolskiego Festiwalu Filmów Niezależnych wynoszą zwycięzcy. 

Odsłonili je w czwartek Mika Bilik i Marcin Szwedowski, zdobywcy pierwszych Lam. 
Tegoroczny festiwal będzie nie tylko okazją do zapoznania się z perełkami kina niezależnego, ale 
również da możliwość podbudowania swojej wiedzy na jego temat. Publiczność będzie mogła 
również zadecydować, kto okaże się szczęśliwym pechowcem. Wybierze bowiem film, który 
pomimo odrzucenia przez organizatorów dostanie się ostatecznie do konkursu głównego. Tam 
ponad trzydzieści filmów będzie się ubiegało o Lamy. A te wyglądają nad wyraz sympatycznie. 
Dębowe zwierzątka zaopatrzono w szaliki. Złoty jest tak naprawdę z mosiądzu, srebrny z cynku, 
brązowy z miedzi. Znajdą swoich właścicieli w sobotę 29 kwietnia. Autorem statuetek jest Ignacy 
Nowodworski.

Złota Lama z historią z komisariatu
2006-05-01, ostatnia aktualizacja 2006-05-01 19:27 

Kamil i Paweł spotykają się w komisariacie policji, gdzie trafili po jednej z demonstracji. 
Dzieli ich wszystko. Jeden nosi irokeza na głowie, bojówki i glany, drugi jest łysy, dobrze 
zbudowany i nosi dres. W papierach jednak to samo nazwisko, to samo imię ojca. 

W trakcie niespełna dziesięciominutowego filmu przesłuchiwany przez policję Kamil staje się 
przesłuchującym. Rozlicza swojego wydawałoby się zasadniczego ojca z grzechów przeszłości. 
Podstawowe na pozór różnice nie przeszkadzają w tym obrazie przyjaźni między bohaterami. To 
zaś, co powinno łączyć - dzieli. 

Cała historia jest intrygująca, inteligentnie opowiedziana, a przy tym niepozbawiona dowcipu. Nic 
więc dziwnego, że nad werdyktem jury Ogólnopolskiego Festiwalu Filmów Niezależnych "Opolskie 
Lamy 2006" w ogóle nie musiało w sobotę dyskutować. 

- Decyzja była jednogłośna, natychmiastowa, bez zbędnych analiz - przyznała opolska aktorka 
Aleksandra Cwen. Autora zwycięskiego filmu "x2" Bartosza Paducha z Katowic wprawdzie nie było 
w sobotę w sali kinowej MDK, ale i ten problem udało się rozwiązać. Organizator festiwalu Rafał 
Mościcki zadzwonił do niego i swą komórkę przystawił do mikrofonu. 



- Jestem teraz na weselu u mojej kuzynki - wypalił Paduch i wywołał tym samym burzę braw. Nie 
po raz pierwszy zresztą, bo film Paducha zdobył też nagrodę publiczności. A trzeba przyznać, że 
widzowie na festiwalu dopisali. Choć z chwilą rozpoczęcia bez problemu można było znaleźć wolne 
krzesło, to w miarę upływu czasu było o to coraz trudniej. Pomimo że publiczność mogła oglądać 
filmy w dwóch salach. I pewnie każdy z widzów znalazł na festiwalu coś dla siebie, bo 
prezentowane filmy były dość różnorodne. Od teledysków, przez animacje, aż po fabuły. 

Jury postanowiło przyznać Srebrną Lamę Karolinie Bielawskiej za nastrojowy film "Hotel", a 
Brązową - za dowcipny i pomysłowy obraz "Koperta" - grupie DDN z Rzeszowa. 

Mówi zwycięzca 

Anita Dmitruczuk: Jak bawiłeś się na weselu u kuzynki?

Bartek Paduch: (śmiech) Bardzo dobrze, właśnie jedziemy sprzątać. Cała rodzina się zjechała.

Nagrody Lam to tysiąc złotych i kamera cyfrowa. Przyda się?

Na pewno. Jestem jeszcze zadłużony po zrobieniu poprzedniego filmu, więc oddam długi. A co do 
kamery, to mam taką większą, której używam do pracy, ale teraz będę mógł używać dwóch. 

Reżyseria to ciężki kawałek chleba 

To prawda, ale na pewno wiążę z nią swoją przyszłość, choć ten ciężki kawałek chleba odłożyłem 
na razie na za rok. 

Skąd miałeś pomysł na film?

Scenariusz pisałem dość długo, a cały pomysł ewoluował. Najpierw opowiedzieliśmy tę historię 
linearnie, dopiero potem przy montażu zdecydowaliśmy się ją pociąć.

Kiedy zamierzasz się pojawić na konferencji prasowej, żeby odebrać Lamę?

Na konferencji? A nie możemy po prostu iść na piwo? 

2007
Lamy potrzebują wolontariuszy
2007-03-06, ostatnia aktualizacja 2007-03-06 18:35 

Filmy na piątą edycję Ogólnopolskiego Festiwalu Filmów Niezależnych Opolskie Lamy 2007 
można nadsyłać już tylko do 10 marca. Organizatorzy festiwalu poszukują też rąk do pracy. 
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Fot. Rafał Mielnik / AG 

Co roku przy organizacji imprezy pomagali uczniowie ze szkoły TAK i studenci kulturoznawstwa. 
Potrzebni są jednak dodatkowi wolontariusze, bo Lamy to spore przedsięwzięcie.

- Pracy jest dużo, od obsługi sekretariatu po kwestie logistyczne, jak np. zaprowadzenie kogoś do 
szkoły TAK, MDK-u czy MOK-u; gościom trafienie do tych miejsc może sprawić kłopot - mówi 
Marcin Szwedowski, jeden z organizatorów festiwalu.

Na stronie internetowej Lam zamieszczono wprawdzie informację o tym, że poszukiwani są 
wolontariusze powyżej 16. roku życia, jednak festiwal nie zamyka się na młodszych ludzi. - Co roku 
pomagają nam np. uczniowie ze szkoły TAK. Wymóg ukończenia 16 lat jest związany np. z kwestią 
odpowiedzialności finansowej, bo ktoś musi prowadzić np. bufet - uzupełnia Szwedowski, który 
zdążył już obejrzeć część nadesłanych filmów. - Tym razem pojawiło się więcej animacji niż w 
zeszłym roku. Niektóre filmy widziałbym już w pierwszej trójce, ale więcej nic nie powiem - zaklina 
się.

W tym roku organizatorzy festiwalu nawiązali współpracę z organizatorami podobnego, jaki odbywa 
się w Opolu Lubelskim. - Okazało się, że łączy nas nie tylko podobna nazwa miast; część 
uczestników tamtego festiwalu przesłała swoje filmy również na nasz - mówi Szwedowski. Poza 
konkursem będą więc pokazywane filmy laureatów festiwalu Filmoffo w Opolu Lubelskim.

Podobnie jak rok temu do zwycięzców Opolskich Lam powędrują statuetki wykonane przez 
Ignacego Nowodworskiego. Festiwal odbędzie się w dniach 10-14 kwietnia. Programu oraz 
informacji o festiwalu można szukać na stronie www.opolskielamy.pl. 

Lamy 2007 - święto kinomaniaków
amd 
2007-04-05, ostatnia aktualizacja 2007-04-05 16:53 

Opolskie Lamy, 10-14 kwietnia, bilety na wybrany dzień 10 zł, bilety na cały konkurs 15 zł, 
karnet na wszystkie płatne pokazy 30 zł 

Fot. Rafał Mielnik / AG 
Mika Bilik i Marcin Szewdowski już zdobyli Lamy w Opolu. Kto teraz zostanie laureatem festiwalu?

We wtorek rozpoczyna się kolejna edycja festiwalu filmów niezależnych Opolskie Lamy 2007. W 
cyklu "Perły Kina" będzie można zobaczyć w trakcie festiwalu trzy filmy: "Jak to się robi", "Szef 
wszystkich szefów" oraz "Pachnidło". 

Oprócz filmów pełnometrażowych na festiwalu będzie można zobaczyć też pokaz filmów gościa 
honorowego tegorocznego festiwalu - Piotra Matwiejczyka, gwiazdy polskiego offu, który weźmie 
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również udział w dyskusji na UO poświęconej drodze od kina niezależnego do filmów 
pełnometrażowych. 

Festiwal będzie także okazją do silniejszego zintegrowania opolskiego środowiska filmowego. - Z 
Opola pochodzą ludzie, którzy odnoszą sukcesy jako filmowcy, a tutaj są kompletnie nieznani. Poza 
tym w Opolu jest też trochę ludzi, którzy robią filmy, ale nie mają okazji, żeby się spotkać, 
wymienić poglądy, pomysły - tak jak to się dzieje np. we Wrocławiu - mówi Rafał Mościcki, 
organizator festiwalu. 

Pierwsze kroki filmowca będzie można stawiać również podczas filmowego jamu, który towarzyszy 
festiwalowi. Pomysł na niego jest prosty: chętni po prostu ruszą w miasto, żeby kręcić krótkie 
etiudki filmowe na temat festiwalu, a plon tego przedsięwzięcia zostanie pokazany podczas 
uroczystej gali na zakończenie. 

Festiwal to jednak przede wszystkim konkurs. W tym roku swoje obrazy nadesłało około 120 
filmowców z całej Polski, z czego 28 zobaczymy w MDK-u i MOK-u. Zwycięzców wyłoni jury w 
składzie: Piotr Matwiejczyk, Paweł Byzow i Wojciech Kałużyński. Bilety na festiwal są już dostępne 
drogą internetową (www.opolskielamy.pl), a zaraz po świętach będzie je można kupić również w 
szkole TAK.

Pachnidło" z "Gazetą"
2007-04-10, ostatnia aktualizacja 2007-04-10 20:40 

We wtorek zaczął się w Opolu festiwal filmów niezależnych Opolskie Lamy 2007. Od 
spotkania integrującego środowisko filmowe i pokazu filmu "Pachnidło", na który można 
było wejść za darmo z numerem "Gazety Wyborczej". 

Fot. Rafał Mielnik / AG 
Jedna z entuzjastek kina prosi o wpuszczenie ją na seans mimo, że nie udało jej się kupić "Gazety"

Widzowie, którzy przyszli obejrzeć film, właściwie do ostatniej chwili szukali gazety w kioskach, bo 
część z nich o "bilecie" dowiedziała się dopiero po przyjściu do MDK-u. 

Tegoroczne Lamy to już piąta edycja festiwalu. - Co roku pojawia się coś nowego w programie, ale 
zawsze najważniejsze są filmy konkursowe, które dają nadzieję na to, że w polskim kinie nadal są 
ludzie potrafiący opowiadać historie, tworzyć fabuły czy animacje - mówił Rafał Mościcki, 
organizator festiwalu. W tym roku na konkurs swoje filmy nadesłało około 120 twórców, z czego do 
konkursu zakwalifikowano 28, wśród nich dwie opolskie propozycje: "Cienie" Marty Żak ze 
Zdzieszowic oraz "Plan zamierzeń" Jakuba Gryzowskiego z Opola. 

Wszystkie obrazy oceni jury w składzie: Piotr Matwiejczyk, Paweł Byzow i Wojciech Kałużyński, a 
zwycięzcę poznamy ostatniego dnia festiwalu, czyli w sobotę. Oficjalna strona festiwalu: 
www.opolskielamy.pl

javascript:pop('/aliasy/mod/super_zoom.jsp?xx=4049837',740,630)
javascript:pop('/aliasy/mod/super_zoom.jsp?xx=4049837',740,630)


Opolskie Lamy 2007. Jam - kolejny akord lam
2007-04-11, ostatnia aktualizacja 2007-04-11 21:33 

Filmowy Jam to cykliczna akcja, która towarzyszy festiwalowi filmów niezależnych 
Opolskie Lamy 2007. Jego efekty będzie można zobaczyć podczas sobotniej gali kończącej 
imprezę. 

Fot. Kamil Broszko / AG 

Wczoraj na ulicach Opola filmy kręciły dwie kilkuosobowe ekipy. Zadanie młodych filmowców było 
pozornie proste: iść w miasto i zrobić film o festiwalu. Wszelkie pomysły były dozwolone, ale trema 
spora. - Na razie mam pustkę w głowie, ale na pewno coś się wykluje. Jam to świetny pomysł na 
to, żeby ośmielić ludzi, którzy chcą się zająć filmem - mówił przed rozpoczęciem akcji Adam Brocki, 
uczeń plastyczniaka. Kilka minut potem pierwszym przechodniem, jakiego spotkali młodzi ludzie z 
jego ekipy, był prezydent Ryszard Zembaczyński, zaprosili go więc na festiwal.

Program festiwalu: www.opolskielamy.pl

Festiwal z wielką pompą
2007-04-13, ostatnia aktualizacja 2007-04-13 20:38 

Gala to jak najbardziej odpowiednie słowo dla sobotniego rozstrzygnięcia V Festiwalu 
Filmów Niezależnych "Opolskie Lamy 2007". Będzie chór, tort, wizualizacje, spoty i cenne 
nagrody dla widzów. Festiwal warto odwiedzić jednak dla filmów. 

Galę poprowadzi Aleksandra Cwen, aktorka Teatru im. J. Kochanowskiego, oraz językoznawca 
Goran Injac. Oboje rok temu zasiadali w jury konkursu. - Będzie tort z pięcioma świeczkami, DJ, 
wizualizacje. Wręczanie nagród poprzedzą spoty filmowe - opowiada Rafał Mościcki, organizator 
festiwalu. W części artystycznej wystąpi Opolski Chór Kameralny oraz altowiolista Krzysztof 
Bieliński. Niespodzianek będzie kilka. Po pierwsze - co naturalne - laureaci konkursu, po drugie, 
film Piotra Matwiejczyka "Wstyd", który zostanie pokazany pomiędzy blokiem konkursowym a 
wręczeniem nagród i będzie absolutną premierą. - Nie chcieliśmy, by widzowie czekali bezczynnie 
na ogłoszenie wyników, a że reżyser zdecydował się pokazać ten film, to z tej okazji korzystamy. 
To pomysł, który zrodził się w ciągu kilku ostatnich dni - opowiada Marcin Szwedowski, organizator. 
Niespodzianką będą też same nagrody, bo statuetek, które przygotował opolski rzeźbiarz Ignacy 
Nowodworski, nikt jeszcze nie widział. Filmy konkursowe będzie można oglądać w MDK-u i w MOK-
u od godz. 15. Gala rozpocznie się o godz. 21 w MOK-u.
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